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Wychodzi codziennie 


o godzinie 5-ej rano. 


` W obronie poszanowania nietykalności Rzplitej. 


ola rzadu polskiego do prezesa litewskiej rady ministrów, 


Minister Zaleski żąda od Waldemarasa przestrzegania zobowiązań prawnych 
"Rada Ligi Narodów rozstrzygnie spór polsko-litewskina posiedzeniu środowem 


Warszawa, 3 czerwca (PAT). — W 
ku z ogłoszeniem przez rząd li 
owelizowanej konstytucji litowskiej, 
proklamującej Wilno stolica. Litwy — min. 
Spr. zagr. p. August Zaleski przesłał w 
34} maja r. b. p. Waidemarasowi, pre- 
i Rady Mi ów 1 ministrowi spr. 
zagraniczaych notę nast. treści: 

¿ „Do J. E. p, Augusta Wałdemarasa, 
Prezesa Rady Ministrów, Min. Spr. Zagr., 
Prezesa Delegacji Litewskiej. Pame Pre- 
zasię. Rząd litewski ogłosił w swoim u- 
rzędowym dzienniku „Vyriaustibos Zin- 
jós“ Nr, 275 z dnia 25 maja rb, znowelizo- 
wańy tekst konstytucji republiki litew- 
skiej. Tekst ten zwrócił uwagę rządu pol- 
skiego z powodu art. 5, proklamującego 
Wilno stolicą republiki litewskiej. Jestem 
zmuszony oświadczyć, że rząd zmuszony 
jest tważać wprowadzenie do konstytucji 
poprawki, skierowanej przeciwko nietykał 
ności terytorialnej Polski za czczą demon- 
strację, pozbawioną znaczenia prawnego 
oraz następstw praktycznych. Ten akt 
rzadu litewskiego nie może w istocie na- 
ruszyć praw Polski do terytorium Wileń- 
szczyzny, nabytych na mocy uroczystego 
głosowania przedstawiciefi Indności w sej- 
mie wileńskim w dniu 20 lutego 1922 r., i 
potwierdzonych przez uchwałę Sejmu Pol 
skiego w dniu 24 marca 1922 r., praw, 
które uznane zostały postanowieniem Ra- 
dy Ambasadorów w sprawie granic Pol- 
ski z dnia 15 marca 1923 r. na skutek 
próśb rzadów: litewskiego i polskiego i 
przyjęte do wiadomości przez Radę Ligi 
Narodów dn. 20 marca 1923 r. Dana po- 
prawka sprzeczna jest z duchem paktu 
Ligi Narodów, szczególnie z postanowie- 
niami art. 10, który obowiązuje Litwę i 
Polskę. Z przykrością jestem zmuszony 
stwierdzić, że ogłoszenie poprawki tej 
przez Litwę utrudnia i rozjątrza rokowa- 
nia między Polską a Litwą, rokowania, 
mające na celu „ustanowienie stosunków 
zdolnych zapewnić między obu sąsiadu- 
lacemi państwami zgodne porozumienie, 
od którego pokój zależy” i że przeto musi 


Nowo obowiązująca 


„Ustawa Automobilowa” 
do nabycia w księgarni „CZYTAJ”, 
Łódź, Narutowicza 3. Cena m ogs. Zł. 1— 


Age W - —MÓ 25 


I-sze TARGI POŁNOCNE | 
i WYSTAWA ROLNICZO-PRZEMYSŁOWA 

| w WILNIE f 
| pod protektoratem p. marszałka Józefa Piłsudskiego 
18.VIII - 1928 - 9.IX. 


Informacie ! zgłoszenia: 
Warszawa, Jasna 24 m, 7 tel. 114 


ono być uważane. za Sprzeciwiające słę 
uchwałę Rady Ligi Narodów z dnia 10 
grudnia 1927 r, Pozwalam sobie zwrócie 
Panu uwagę, że zob ania rządu pol- 
skiego do poszanowa etykalności 
publiki litew nakiadaja na rzad litew- 
ski obowią gstoscyanią swego postę 
powania tej samej zasady. f 
Zechce P. przyjąć wyrazy głebokiego 
powążania August Zaleski 
Minister Spraw Zagrani oin, 
prezes delegacji polskiej". 


ek, prawdopodobnie 
kich, St. 
A T02- 
Członkowie 
é te kwe- 


ną sprawy, 
obrad. 


Na płaszczyźnie Bezp. Bloku Współpracy z Rządem 


Poseł Dyboski 


o politycznem znaczeniu przemó- 


wień J. Radziwiłła i posła Sławka w Sejmie. 


Kraków, 3 czerwca. (PAT). — W 50- 
bote wieczorem odbyło się w lokalu Farhi 
y- 


Pracy zebranie, na którem poseł dr. 
boski przedstawił dziełalność BBWR. 


terenie seimu, podkteślając konsolidać ję 
wewnętrzną bloku ora clkie znaczenie 
polityczne przemówień owych preze 


sa BBWR posła Sławka i posłą Janusza 


Czang-Tso-Lin 


Radziwiłła. Następnie-poseł prof. Poch- 
marski mówił o konieczności współpracy 
1 tkich ugrunowań społeczeństwa z 
swe przetnówienie 
do zjednoczenia pó zi 
rami ideologji marszałka Piłsudskiego, cò 
zebrani przyjęli entuzjastycznie. 


(:0:)—— 


BBWR. i 


opuścił Pekin. 


Rząd i sztab w drodze do Mandżurji. 


Londyn, 3 czerwca. (P.Ą.T.). — Czang 
Tso-Lin opuścił Pekin wraz z członkami 
rządu i sztabem, tdająe się pociągiem spe 
cjalnym do Mand . Ewakuacja odby- 
wa się w porządku, a w mieście panuje 
spokój. Na podstawie porozumienia z od- 
działami południowemi do Pekinu wejda 


tylko nieliczne najbardziej karne oddziały 
celu uniknięcia grabieży i gwal- 

zele tworzącej się komisji rzą- 
dzą: ó ig=Tso-Lin przekazał 
władzę, staną! były premier Wang-Shi- 
Czen. 


Sowisty w bagnie moralnego rozkładu. 
Zwyrodmenie, rozpusta i pijaństwo szerokim gościń- 
cem zagłady. 


Moskwa, 3 czerwca. (P.A.T.). — Cen- 
tralny komitet partii komunistycznej wy- 
dał dziś odezwę członków partii do ogó- 
łu pracującego. M ując na skóstnia- 
łość, rozpustę i zgniliznę państwa a 
paratu administracyjnego. W partj 
związkach zawodowych napotyka klasa 
robotnicza na zwyrodnienie, rozpustę, pi- 
jaństwo i złośliwą obojętńość dla potrzeb 


szerokich ma 


przeprowadzenia demokratyzacji partii i 
związków zawodowych w celu zabezpie- 
ia swobody przy wyborach oraz do 
ia kontroli mas oraz do systema 
y ej walki z binrokratyzmem w partii 
państwie i związkach zawodowych. 


-o 


Z karykatury politycznej. 


Fernand Buisson, dotychczasowy 
prezes izby parlamentarnej w Fran- 
cji, będzie prawdopodobnie ponow= 
klnie wybrany prezesem parlamentu 
francuskiego. 


KONGRES STALHELMOWCÓW. 

Berlin, 3 czerwca (PAT) — Z Hambur- 
ga donoszą, że dziś rozpoczął się tam kom 
gres Stalhelmawców. Po: przemówieniach 
prezesa: Staliiiehnu Seldte - i Il przew. 
pułkownika rezetwy Dhesterburga odbyt 
się przegląd 125 tys. uczestników kongre- 
su.. Noc z soboty na niedzielę i niedziela 
pomimo alarmów prasy demokratycznej i 
lewicowci — minęła spokojnie. W. part 
Ry punktach portu doszło do awantur i 

jek. 


NA POLACH RARAŃCZY. 
Lwów, 3 czerwca. (PAT.). — Stara: 
riem małopolskiej- straży- obywatelskiej 
odbyło się na cmentarzu obrońców Lwo- 
wa odsłonięcie i poświęcenie pomnika po 
ległych w bitwie pod Rarańczą 15 lutego 
1918 r. Po nabożeństwie odbyło się po- 
święcenie pomnika. Podczas uroczystości 
tej przemawiał m. in. Józef Haller. 
URODZINY KRÓLA _ANGLJI. 
Londyn, 3 . (PAT.). 
obchodzono uro 
rzego. 


„BRAGANZA” POSZUKUJE GEN. NO- 
BILE 


Kingsbay, 3 czerwca. (PAT.). — W sa 
botę wieczorem parowiec „Braganza wy 
ruszył na posznkiwania generała Nobile. 


DO GENEWY. 
San Remo, 3 czerwca. (PAT.). — Mini 
ster spraw zagranicznych Rumunii Titu- 
Teseu odjechał do Genewy. 


Dziś 
ie urodziny króła Je- 


Partia francusko-niemieckiego zbiiżenia 


ma dążyćtaiże do odprężenia w stosunkach polsko-niemieckich 


ca. Wczoraj w następ- 
i Paul-Boncoura 
rakcyjna grupa 


kie. Na czele grupy 
uer. Człońkami są 


teux, Uhry, Montigny i inni. Dotąd przy” 
stąpito do tej grupy około 100 deputowa- 
nych z różnych obozów parlamentarnych. 
Jednym z celów dążeń jest także do- 
prowadzenie do odprężenia w atmosierze 
stosunków polsko - niemięckich- 


Lot z San Francisco do Australji. 


krową, donosząc, że wszystko lia pokła- 
dzie statku jest w porządku Trzy motory, 


-dzin w powiet 


« Chwiejnie lecz wciąż naprzód. 


pracują bezustanułe normalnie. Dotychcza 
sowy przebieg podróży j 
Obecnie znajduj s 
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„KURIER ŁÓDZKI”. — Poniedziałek. 4-g0 czerwca 1928 roku. 


Organizacje wolskowe w Niemczech. 


Wynik wyborów do parlamentu Rze- 
szy w roku 1924 nie był bez dużego dlań 
wpływu cywilnych organizacyj wojsko- 
wych, tak znaczną wogóle grających rolę 
w życiu społecznem powojennych Niemiec 
Wybory obecne, tak odmienne w rezuita- 
cie swym od wyborów w roku 1924, prze- 
szły też pod znakłem niejednolitego usto- 
suńkowania się organizacyj wojskowych 
do partyj politycznych, które też tam, 
gdzie układ między stronnictwami a orqa* 
nizaciant wojskowemi nie doszedł do skut 
ku, wyszły z urn wyborczych naogół o- 
słabiońe. 

Zarysował się też w okresie przedwy” 
borczym duży upadek znaczenia takiej z 
pośród nacjońalistycznych organizacyj 
wojskowych jak „Stahihelm*, jeden z przy 
wódców której, kpt. Eberhardt mówi już 
otwarcie o upadku wpływów, dodając, że 
chodzi tu nietyle o zmniejszenie się liczby 
członków tej organizacji, co o coraz — to 
mniejsze wpływy, jakie organizacja ta 
zdolna jest wywierać. W okresie przed- 
wyborczym „Stahlhelm“ zaofiarowat swe 
usługi wszystkim partjóm prawicowym, 
żądając wzamian pewnej ilości mandatów 
dla swych kierowników, atoli uktad taki z 
niemiecką partją ludową ñe doszedł do 
skutku, ta bowiem wręcz odmówiła umie- 
szczemia „sztaihelmowców* na liście pań- 
stwowej, za co też „Stahlhelm“ wzbronił 
członkom $wym na nią głosować, upoważ- 
niając jedynie do kompromisów na listach 
lokalnych. Podobnie rzecz się miała w cza 
sie rokowań z narodówą partją niemiec: 
ką, gdzie pertraktacje się przeciągały i do- 
prowadziły jedynie do porozumień co do 
poszczególnych list okręgawych. 

„Jungdentscher Orden*, liczący ogó- 
łem około 500 do 600.000 członków, zgru- 
powamych w t zw. „Volkswacht* w ubie- 
głym okresie przedwyborczym połecił 
swym zwolennikom wstrzymać się od gło 
sowania. Organizacja ta dąży do porozu- 
mienia z Framcją i ze względu na tó właś- 
aiwie zwalcza obecnie nacjonalistów, 

Wehrwolf* podobnie jak „Stahilełm* 
zaoflarował swą pomoc partjom pratwieo- 
wym z warunkiem otrzymania pewnej li- 
czby mandatów. Niemiecka partja naro- 
dowa jednak odmówiła bodaj ze względu 
na zbyt wygórowane żądania, Wówczas 
Organizacja ta zwróciła się do bloku na- 
afonalistycznego t. zw. „Vólkischer Block" 
gdzie jedmak układy się rozbity, poczem 
„Wehrwolf* bezinteresownie już zapro- 
pónówał poparcie swe w okręgach nte- 
miecko - narodowych. 

Wogóle wszystkie prawie organizacje 
wojskówe nie pomijając nawet socjalistów 
narodowych, starały się sprzedać prawi- 
cawym partjóm półitycznym siły swe w 
zamian za mandaty do parlamentu Rzeszy 
1 do sejmu pruskiego. Nigdzie jednak tran- 
zakcie te w pełni nie doszły do skutku. 

Z pośród lewicowych organizacyj woj- 
skowych najpotężniejszą, bo liczącą około 
2 miljomów członków, jest t. zw. „Reichs- 
banner“, skupiająca wszystkich republi- 
kamów, a więc socjalistów, demokratów i 
centrowców. Głósowali oni na te trzy 
właśnie partje polityczne, a zadaniem tch 
w okresie wybórczym było utrzytmytwa- 
nie porządku w czasie zgromadzeń i ©- 


Zakład Optyczno - Chirurgiczny 


Z DZIAŁAMI: fizycznym, chemicznym, fotograficznym, ortopedycz- 
nym i pracownia przezroczy dla szkół i pogadanek 


KAZIMIERZ ROSZA 


w ŁODZI, ul. Pr. Narutowicza N.1. (Milii) Telefonu Nr. 21-18 
Firma egxystuje od 1886 roku. 
poleca w wielkim wyborze: różnorodne szkła optyczne, między innemi szkła 
„PUNKTAL* C. ZEISSA szkła cylindryczne, skombinowane, krzyżowe; 
oprawy dò okular i binokli w najróżnorodniejszych fasonach, 
tralne i polowe, lorgnony, szkła powiększające i t. p. Duży wybór szkła che- 
micznego dla laboratorjów fabrycznych, szkolnych i t. p. 
= Sprzedaż hurtowa i detaliczna. ———— 


chróty lokalów przed ewentualnemi napa 
dami, orzganizowamemi przez nacjonalis- 
tów. 

Rote Frontkampierbund* wreszcie, 
będący bojówką partyjną komunistów, od- 


dał sie w okresie przedwyborczym temu 
stronnicówu bez żadnych zastrzeżeń i do- 
pomógł w znacznej mierze do przysporze- 
nia głosów komunistycznych w parlamen- 
cie, cò również da się powiedzieć o gło” 


Nr. 153 


sach republikańskich w związku z popar- 
ciem „Reichsbanneru”. Wpływ więc tym! 
razem orgamizacyj wojskowych lewico- 
wych był widoczny i część zasług w dzie- 
le pomnożćnia głosów centrum i lewicy. 
w parlamencie tym właśnie organizacjom 
nałeży przypisać. 


a zza 


0 GŁOWE CZERWONEGO DYKTATORA. 


Dziwna metamorfoza. 


Podwójna trucizna. 


Zbrodnie Beli 


Kuhna. Dyktałor w zakładzie 


obłąkanych. W morzu krwi.. Kat bolszewicki. Czerwona inkwizycja. Dzień sądu. Delegacje 
komunistów w Wiedniu. Perfidja propagandy bolszewickiej. Czy Bela Kuhn zostanie wydany? 


(0d naszego wiedeńskiego korespondenta). 
Wiedeń, w czerwcu, 

Od chwali gdy za dawnym władcą We 
gier. Bela Kuhnem zawarły się wrota wię 
zienia — od tej chwili rozpoczęła się za- 
żarta walka o jego głowę. h 

Szanowni czytelnicy mają jesżcze za- 
pewne w pamięci przebieg aresztowania 
Beli Kuhna, który pod maską „droguerzy- 
sty“ przygotowywał tu cały szereg terro- 
rystycznych 1 destruktywnych aktów. 
Przez długi czas udawało mu się zmylić 
czujne oko policji wiedeńskiej. Dopiero 
poznany przez jednego z emigrantów we 
gierskich — został aresztowany w swojej 
„droguerii*, która w istocie była kuźnią 
bolszewickich knowań. 

Bela Kuhn byłby już jednak dawno na 
wolności. Okazało się bowiem, że sądy 
austriackie nie mogą udowodnić, że dzia- 
łał przeciwko republice austriackiej, Z 
skonfiskowanych dokumentów  widocz- 
nem było, że Bela Kuhn z- Wiednia kieruje 
akela wywrotową na Węgrzech i na Bal- 
kanie. 

Kuhn wszedł jedynie w konflikt z usta- 
wą kartą przeż fałszywy meldunek i za- 
kazany powrót. Te jednak przestępstwa. 
nie pociągają w Austrji poważniejszej ka- 
ry — i jak już powiedzieliśmy — iruwałby 
już Kuhn na wolności, gdyby nie nagła 
nota rządu węgierskiego w sprawie wy- 
dania Beli Kuhna. 


Kto tylko zna pobieżnie historię krwa- 
wych rządów bolszewickich na Wegrzech 
ten wzdrywa sic na samą myśl. iż przeż 
okres tak krótki, mopelnić mógł Bela 
Kuhn tyle ohy h morderstw bezżkar- 
nie. Istnieje już gała literatura. wyka 
zująca, iakim èmem rządził osławio- 
ny kilkomiesięczny dykłatór Wegler. 

Po upadki dyktatury „proletariatu” na 
Wegrzech. zbiegł, jak wiadomo, Bela 
Kuhn do Wiednia, za noprzedniem zezwo 
leniem rzadu austriackiego. 4 

W „Wiener Journal“ przypomina dziś 
prezydent nolicji Szober charakterystycz 
ne szczegóły z tych dni. kiedy Bela Kuhn 
w otoczeniu swego „gabinetu“ internowa 
ny został w Stejnhofie, dzie znajduje się 
również zakład dla obłokanych. Już wte- 
dy kilkakrotnie groziła Kuhnowi śmierć. 
raz bowiem przesłali mu emigranci we- 
gierscy zatrute ciasta. innym razem usiło 
wano go porwać nocą i odstawić na Wę- 


ry. 

Kiedy Bela Kuhn zadużo kłopofu spra- 
wiał rządom austriackim, te odesłały go 
do Rosji. gdzie — jak wiadomo — wielka 
odgrywał rolę. Dłuższy czas był dykta- 
torem Krymu — tam zdusił wszelkie po- 
czynania kóntrrewolneyjne w morzu krwi 
Straszną jest statystyka zbrodni Kuhna i 
jego „rządów“ — a cała ohyda jawi sie w 
pełni wobee groźnej mowy cyfr ofiar be- 
stialsko mordowanych na rozkaz dvkta- 
tòra przez oprawców czerezwycz: 
Sądy węgierskie żądają wydania Beli 
Kuhna, wykazując, że idzie tu nie o żadne 
polityczne przestępstwa, ale o pospolite 
zbrodnie. 

W obszernym memoriale wykazują 


lornetki tea- 


władze węgierskie — jakim systemem rzą 
dził „czerwony dyktator“. Sam Bela 
Kuhn ma na sumieniu 88 morderstw Wy- 
konanych z premedytacją. bez żadnego 
śledztwa, bez wyroku sądowego. Mordy 
te popełniał z wyrafinowanem bestjal- 
stwem, 

Kiedy wojska rumuńskie i czeskie o+ 
pracowawszy wspólny plan ofensywy, ru 
$zyły na Budapeszt, Bela Kuhn nie dał za 
wygrańe i zwoławszy wszystkich odda- 
nych sobie „dowódców, rzucił hasło 
„walki do końca”. 

Na trzy fronty trzeba było walkę to- 
czyć. Przeciwko Czechom i Węgrom a 
zarazem przeciwko kontrrewolucji, która 
teraz w obliczu wojsk czerwonych śmie- 
lej podniosła głowę. 

I tę ostatnią wojnę wziął na siebie za 
zgodą Beli Kuhna, nieodstępny jego towa- 
rzysz, osławiony „kat rewolucji“ Tibor 
Szamuely. 

Gdy komunistom udało się powtórnie 
zdobyć Szolnok. urządził Szamuely z róz 
kazu Kuhna „sąd“ na rynku miasteczka 
Stracono trzydziestu najnóważniejszych 
obywateli miasta. Fabrykant Oesterrei- 
cher, który rzekomo strzelał z okien do 
żołnierzy bolszewickich, został dosłownie 
poćwiartowany. Siepacze wpierw wydłu 
A mu oczy, potem odcinali palce u rąk 
i nóg. ; 

Katówany wydawał przeokropne jęki, 
kobiety mdlały, żona i dzieci fabrykanta 
musiały przypatrywać się tej hultajskiej 
egzekucji. i 

Dwóch adwokatów i ich synów nowie 
szono zupełnie naro, a na piersiach wy- 
AA im kartki z napisem: „Za zdra- 

ję”. i 

W samym Szolnoku. wedtug aktów są 
dowych, kazał Bela Kuhn wymordować 
w jednym dnib 60 osób. 

Gdy zaczęły się buntować wioski, a 
chłopi stworzyli bandy obronne przeciw. 
ko rabunkowym bandom czerwonych żoł 
nierzy—wpadł Bela Kuhn wraz z Szamu- 
celym i „batalionem śmierci* — mordem 
i pożozą znacząc swój pochód po „wio- 
skach kontrrewolicyjnych. 

„Dla przykładu“ podpalał kat czerwo- 


ny chałupę wraz z rodziną, piski i rozpa- 
czne wołania dzieci palonych żywcem mie 
szały się z rozbestwioną pieśnią czerwo- 
nej międzynarodówki. Potem ustawiano 
rzędem wszystkich mieszkańców wioski i 
każdy dziesiąty, bez wyroku, padał od 
kuli zwyrodniałego zbrodniarza. 

Tak mniej więcej wyglądają „rzady“ 
bolszewickie na Węgrzech. 

A tymczasem prasa lewicowa całego 
świata staje w obronie Beli Kuhna. Niema 
dnia—by w Wiedniu nie urządzali komu- 
niści wielkiego wiecu „protestacyjnego* 
przeciwko wydaniu Beli Kuhna, 

Rząd austriacki i sądy wiedeńskie za- 
sypywane są memórjałami różnych świa- , 
towych organizacyj bolszewickich. Przy- 
jeżdżają specialne delegacje z Berlina, 
Londynu, Brukseli. Dziś przybyła delega 
cia komitetu „Barbusse“ z Paryża. Proś- 
ba o audjencje u kanclerza została odrzu- 
cona. Nie przyjął również delegacji mini- 
ster sprawiedliwości dr. Dinghofer, wy- 
chodząc z założenia, że idzie tu jedynie © 
sprawy sądowe — a nie ò polityczne his 
storje. 

Bezczelność komunistycznych aposto: 
łów przekracza wszelkie granief. W tym 
czasie, gdy w Moskwie toczy się skon- 
strucwany proces „antyrewolucyjny* o: 
rzekomy sabotaż — w tym. czasie mają: 
czelnóść komuniści żądać od sądów aus 
strjachich, by, beż wyróku wvypuściły 
„czerwonego ptaszka” z klatki, by dal.] 
mógł zatruwać powietrze. 


Kwestia, czy Bela Kuhn wydany zò- 
stanie sądom węgierskim, jest narazie niz 
załatwiowa, 

„ Xwestja wydania zbrodniarza — te 
Kwestia jego życia I śmierci. 

Pewnem bowiem fest, że za szeret 
zbrodni popełnionych na Wegrzech, cze: 
ka go stryczek. Idzie więc o głowę czer 
wonego dyktatora. 

„ Czy różne względy politycznej naturv 

zdołają przeszkodzić, by sprawiedliwości 
stały się zadość I by zbrodniarz poniósł 
zasłużoną karę?. 


Roman Hernicz. 


RT YO 


N tzem nisza inni? 
PRZEGLĄD PRASY. 


DLACZEGO DEVEY SPRZECIWIŁ SIĘ 
PÓŻYCZCE DLA ŁODZI? 


„Czas”; 

„Doradca amerykański Banku Polskieżó p. 
Devey, sprzeciwił się projektowanej pożyczce dla 
miasta Łodzi, ze względu na to, że pożyczka ta 
przeznaczona była przedewszystkiem na budowę 
domów mieszkalnych, a cel ten uważa p, Devey 
ża nieproduktywny. 

Być może, że z punktu widzenia finańsowo- 
bankowego p. Devey ma rację, ale problem mie- 
szkantowy jest w Polsce równocześnie proble- 
mem politycznym, socjalnym i gospodarczym -— 
i gdy pod tym bardziej rozległym kątem będziemy 
go rozpatrywali, p. Devey napewno nie ma racji. 

Życie gospodarcze w Polsce cierpi na chroni- 
czny bezwład. Żeby je ruszyć z tego stanu iner- 
cji, ze stanu stagnacji I depresji, trzeba mu ciągle 
ażywćzych zastrzyków, trzeba mu podniety, trze- 
ba je jak mówią Niemcy. ciągle na nowo „ańkur- 
beln“. W 1926 roku zrobił to strajk górników w 
Anglii, w 1927 pozostawienie rolnictwu swobody 
w polityce cen i zwiększenie jego dochodówości. 
Ale 1 dziś jeszcze przemysł węglowy w Polsce 
osiągnął depiero 86 proc. produkcji przedwojennej, 
żelazny 75 procent, tyleż mniej więcei cynkowy, 
inne jeszcze mniej. By pchnąć znowu naprzód 
nasze życie gospodarscze, by zapewnić przemy- 
słowi dalsze podniesienie Produkcji., pełne wyzy- 
skanie zdolności wytwórczej, obniżenie kosztów 
własnych i wzrost ekspansji eksportowej, by dać 
pracę 160.000 bezrobotnym, rólnictwu dać nò- 
wych i zasobniejszych konsumentów itd, trzeba 
znowu siltej pódniety, trzeba znowu caly nasz 
ustrój gospodarczy „nakurblować”. A w  jakiż 
sposób łatwiej to żrobić, niż przez ożywienie ru- 


chu budowlanego, skoro — jak głosi stara mak- 
syma — jeden murarz zatrudniony daje pracę i za- 
robsk dwunastu innym robotnikom. 

Skąd jednak wziąć te sumy olbrzymie, potrzeb- 
ne na podjęcie na wielka skalę ruchu budowlane- 
go? Znajdą się, byle kto wytłumaczył p. De- 
vey'awi. że rozwiazanie problemu miószkaniowe- 
go = to w Polsce tajproduktywniejsza Inwesty- 
cja”, 


NIEBEZPIECZEŃSTWA BIERNEGO B!- 
LANS 


ski): 
„Z jakiemi niebezpieczeństwami łączy się bier= 
ność naszego bilansu handlowego? Ustalamy ne 
pierw jej rozmiary. Sądząc według ostatnich k 
ku miesięcy, a przytem nie biorąc pod uwazę w. 
iątkowo biernego miesiąca marca, defi wyte- 
sie w obecnym roku około 600 mili złot: Dó te- 
go należy dodać bierność innych pozycyj bilansu 
płatniczego: procenty od długów zagranicznych, 
państwowych i prywatnych, wydatki władz pańt- 
stwowych zagranicą. wyjazdy ludności krajo- 
wej itd Razem będziemy mieli do pokry 
ciągu róku około 1000 milj. złotych. Jeżeli wiąc 
nasz zapas walut i dewiz niema się zmnieiszyć, 
musimy na tę sumę zaciągnąć nowe kredyty za- 
graniczne. 
Dzięki reformie walutowej i bardzo silnemu po- 
kryciu zo obiegu pieniężnego, nie zagraża 
bezpośrednio niebezpieczeństwo kirsowi złotego: 
ale zagrażyią przez bierność bilansu handlowego 
ielkie niebezpieczeństwa naszemu życiu zospo- 
mu, które pośtednio mogą się odbić i na 
jach psychicznych raszezo społeczeństwa, 
tak skłonnegó do težo, by się przerzucać z jednej 
ostateczności w drugą, ze skrainezo optym* 
nadmierny pesymizm“, 
ii 


aa Warszawska“ (prof. Rybar- 


—__Nr. 153 


Co dzień niesie? 
© azien niesie: 
DZIŚ: Franciszka Kar, 
TUTRO: Bonifacego B. M, 
Wschód słońca 3 20. 
Zachód słońca 19.48, 
Wschód księż. 20,45. 
Zachód keięż. 5.35. 
Poniedziałek Długość dnia 17.17, 
TOA ŚJ Przybyło dnia B24. 
ŁÓDŹ NA ZJEŹDZIE PIEKARZY. 
Wczoraj wyjechała z Łodzi do War- 
szawy delegacja piekarzy na zjazd mi- 


strzów piekarskich, który obradować bs- 
dzie przy udziale posłów. ) 


ZADANIA KONCESJONARJUSZÓW 
MONOPOLOWYCH. 

raj odbył się w Łodzi zjazd kon- 
ów alkoholowych i tytonio- 


Carola M 


å 


żych, 

Po odczytaniu szeregu depesz pówital- 
rch wyfgłoszońo referaty wskazujące, że 
e dostarczające skarbowi Iwią 
elodów, działają wadliwie, że de- 
st krzywdzony przez konkuren- 
cje hur ui, że detaliści mają. zbyt małą 
prowizje i obawiają się utracenia koncesyj 
na rzecz imwałidów. A 

_ W rezultacie postanowiono domagać 
sie odrzucenia ustawy o koncesjach, 
zmian administacyjnych w monópolach 
oraz zaslosawania amnestji również do 
kar akcyzowych. (b) 


KOBE 
talista į 


WYSTAWA SZKOLNICTWA PO- 

7 WSZECHNEGO. 

Diiia 4 b. m. o godz. 17 w lokalu Zw. 
P. N. S. P. rzy ul. Atidrzeja 6 odbędzie 
sie posiędzenie komitetu; wystawy szkol- 
nictwa powszechnego wspólnie z przed- 
ielami Magistratu m. Łodzi i władz 
zkolnych w celu szczegółowego omówie- 
uia programu otwarcia wystawy. 

Komitet zawiadomił szkoły, że ekspo- 
naty przyjmuje do dnia 9, t. j. do dnia o- 
t ystawy w godzinach od 9 do 15 
w ostatnim zaś dniu do godz. 21 w lokalu 
wystawy. 


ZDERZENIE SAMOCHODU Z BRY- 
CZKĄ. 


Nieszczęśliwy wyp: lał miejsce 
wczoraj na szosie Ro Niejaka 
Rozalia Golińska, mieszkanka wsi Wolbar 
tów. gminy Chojny, jechała bryczką, na 
którą najechało auto w pełnym biegu. U- 

rzenie było tak silne, że Golińska wy- 
a została na szosę Odnosząc złama- 
k. Lekarz pogotowia ratunkowego 
przewiózł ją do szpitala Poznańskich, (p) 


Niesamowite podróże 


w krainę czarów. 

Prof. Lo-Kiay w Łodzi. 

Zawitał do Łodzi wybitny znawca 
wiedzy tajemnej z zakres okultyzmu do- 
skonały i światowej: sławy sugestjoner 
prof, Lo-Kittay. 

Pr de prof. Lo-Kittay'a wywoła- 
- do ni yki zainteresowanie w kołach 

nietylko zwolenników okultyzmu, rozmiło* 
waitych w dosiekaniach ekspetymental 
nych, pełnej mezgłębionych tajenmie wi 
dzy tej, lecz nienmiej simie zacłekaryiły 
się tą wzyłą szerokie rzesze kulłturałnej 
Łodzi, której mieszkańcy żądni niesamo- 
witych przeżyć, jak zdołalśmy stwier- 
dzić, ż niecierpliwością oczekują publi- 
cznych występów eksperymentalnych tej 
miary sugestionera. 

Pole doświadczeń prof. Lo-Kittay'a. o* 
bejmuje dziedzinę sresti, telepatfj bez 
jek'egokolwiek kontaktu (na odległość), 
eksperymenty prawdziwego indyjskiego 
fakiryznu, w których wiarygodne osoby 
z pośród publiczności odbywaja na jawie 
cudowne podróże po całej kuli ziemskiej, 
przeżywając przytem niezwykle mteresu- 
jące przygody obfitujące w mnóstwo mie- 
samowitych wrażeń, 'wzbudzających ża- 
thw yt i wprowadzających widza w krainę 
czarów. 

Tego rodzaju i tej miary eksperymen- 
tatora (jak stwierdziła w sposób wysoce 
dodatni prasa całego Świata) Łódź dótych- 
Czas w riurach swych jeszcze nie gościła. 

Nie wątpić lecz wierzyć należy, że tod 
ne widzenia ï poznania eksperymenty zde 
€ j ujrzeć każdy mieszkaniśc Ło- 

dzi, tem bardziej, że doświadczenia z w 
żeji wspomianej dziedziny są wiedzą czy 
stą, nieobojetną wybitnym przedstawicie- 
lom świata naukowego. 

Jak zapowiada afisz wieczór ekspóry- 
mentalny odbędzie się w dniu 7 b. m. o żó* 
dzinie 8.30 wieczórem W sali Filharmonii. 


„KURIER ŁÓDZKI”. — Poniedziałek. 4-g0 czerwca 1928 roku. 
Łódź na powrotnej fell zatargów. 


włókniarzy, metalowców | tramwajarzy. 


Groźba strajku 


Jutro odbędzie się konferencja przemysłowców z robotnikami w Min. Pracy. 


Jak donosiliśmy, okręgowy inspektor 
pracy zwrócił się telefonicznie do główne” 
go inspektora pracy p. Klotla i zreferował 
mu przebieg dotychczasowych pertrakta- 
cyi | stanowisko stron. 

W konkluzji, okręgowy inspektor pra- 
cy w myśl polecenia głównego inspektora, 
zaprosił zarówno przemysłowców jak ì 
przedstawicieli związków zawodowych 
na konferencje do Warszawy w Minister- 
stwie Pracy na dzień jutrzejszy w półua- 
mie. 

Związki zawodowe postanowiły wy- 
delegować swych przedstawicieli na tę 
konferencję, jednakże z pełnomocnictwa- 
mi jedynie do poparcia żądańia podwyżki 
płac o 15 proc., bez prawa zgody na mniej 
szą podwyżkę lub na ewentualny atbitraż, 
0 ile zaproponuje go miuisterstwo, 

W tym ostatnim wypadku przedstawi- 
ciele związków miusfeliby zasięgnąć 0- 
pinii delegatów fabrycznych, a či jak wia- 
domo są przeciwko  wszelkiemu arbiira- 
żowi w obecnym zatarzu. 

O ile dzień jutrzejszy nic przyniesie 


ostatecznego rezultatu, to w środę odbę< 
dą się zebraniaa delegatów w czwartek od 
będą się narady zarządów związków i 
wspólna narada międzyzwiązkowa, na któ 
rej omówiona zostanie dalsza akcja. 


STANOWISKO TRAMWAJARZY. 

Wczorai odbyło się posiedzenie zarzą- 
du Okręgowego Zw. Pracowników Insty- 
tucii Użyteczności Publicznej i zarządu 
Z u Tramrwajarzy, na którem omó- 
wiono ponownie sprawę zatargi pracow- 
ników tramwajowych z dyrekcją K. E. £. 
Po dyskusji przyjęto rezolůcję tastępują- 
cą; Wobec odmownej odpowiedz: dyrek- 
cji K. E. £., która ni euwzględnita ządań 
podwyżkowych, pracownicy tramwajowi 
postanowili wyznaczyć dyrekcji termin 0- 
stateczny załatwienia sporu na dzień 11-y 
b. m. W przeciwnym wypadku postano- 
wiono w dniu 12 b. m. zastrajkować*, 


DECYZJA METALOWCÓW. 
Onegdaj w lokalu O, K. Z. Z. odbyło 
się walne zebranie robotników zatrudnio= 


nych w przemyśle metałowym, na którem 
omawiano sprawę żądań podwyżkowych. 

Refórenci wskazywali, że zw. metalow 
ców w Łodzi wystąpił do związku prze- 
mysłowców z żądaniem zrównania cenmi- 
ka płac w Łodzi z cennikiem warszaw- 
Skirn, który jest o 15 proc. wyższy. Prze: 
mysłowcy odpowiedzieli, że chwilowo ter 
minu konferencji wyznaczyć nie mogą, 
lecz w odpowiedniim czasie powiadomią o 
nim związek robotników. Po dyskusji 
zdecydowano od wysuniętych żądań pod- 
wyżkowych nie odstępować i w: wypadku 
ostatecznym uciec się do strajku. 

STRAJK W PRZEMYŚLE BIAŁO- 

STOCKIM. 

Wkzoraj o godzinie 2 po południu 
związki Chrześcijański, Praca i Klasowy 
w Białymstoku wobec odroczenia terminu 
rokowań o podwyżkę 30 proc. płac włók- 
niarzy zdęcydowały w dniu’ dzisiejszym 
proklamować strajk. (AW). 


——— 


Na granitowych fundamintach kooperacji. 


Dzień święta spółdzielczości w Łodzi 


był imoonującą 


Dzień wczorajszy upłynał w Łodzi pod 
znakiem święta spółdzielczości. 

Tęczowe sztandary powiewały ponad 
głowami niezliczónych rzesz spółdzielców 
którzy zamanifestowali potegę 
mu kooperatywnego., którego założ 
jest praca wszystkich dla dobra wszy” 
stkich 
ódź przekonała się wczoraj, że ruch 
spółdzielczy w slo pracy polskiej jest 
siłą poważną, pozwalająca dorównać w 


niedalekiej przyszłości wzorom zagrani- _ 


cznym. 
NA PLACACH MIEJSKICH. 
mystości rozpoczęły ślę o godzinie 
9-ej rano zbiórki członków de 


miejscowych na placach: Ro t 
łuckim i Wodnym Rynku, skąd 0 gó 
li-ej imnonujacy pochód wyruszył ull 
mi Główną, Piotrkowską, Placem Wolno- 
ści, Konstantynowską i Żeromskiego na 
Zielotty Rynek. 
Przed wyrusze 


em. pochodu z Wodne- 
go Rynku przemawiali do zgromadzonych 
thtnmie spółdzietców pp. Adam Durko i 
dyr. Józef Wolczyński, zapoznając zebra” 
nych z historią polskiego ruchu spółdziel- 
cżości w Połsce, która posiada dzisiaj bli- 
sko milion członków. © w ruchu tym 
zajmuże w Polsce jedno z mmiejsc naino- 
czetmiejszych. 


SPÓŁDZIELNIE W ŁODZI. 

Na Zielonym Rynku przemawiali do 
zgromadzonych spółdzielców dyrektor M. 
Rapacki z Warszawy i p. Stanisław Kor 
żuchowski, którzy zobrazowali historię 
ruchu spółdzielczego w Łodzi, datującą sio 
ad r. 1901, kiedy to powstały w Łodzi dwa 
stowarzyszenia spożywców „Ziarno“ i 
„Pomoc“, aw latach 1905 — 1906 „Pro- 
mień' i „Przyszłość“. Rok 1907 przymosi 
Łodzi szereg nowych stowarzyszeń jak 
„Dźwignia”, „Syrena“. „Jutrzenka, „Si- 
ła" itd. = 

Doniosłą role w tych spółdzielniach Ło 
dzi odegrało stowarzyszenie spożywców 
„Rola“, dó której poważnego rozwoju 
przyczynił się w głównej mienże niestru- 
dzóny jej opiekun dyr. Józef Wolczyński. 
Świętnym był rozwój stowarzyszenia 
„Wyzwolenia“, „Proletariat“, „Robotnik 
1 wiele innyt à 

Następriie, gdy zrozuñtano.í doceniono 
znaczenie centralizacji dla ruchu spółdziel 
czego, powstaje w Łodzi potężna rgan- 
„Powszechna Spółdzielmiia Spożyw- 

Reziltaty tei akcji sa już dzisiaj 
widoczne. Łódź kroczy -na czele wszy- 
stkich oddziałów Związkt: Spółdzielni Spo 
żywców Rzeczypospolitej Polskiej. 

Po tych przemówieniach nastąpito roz- 
wiązanie pochodów. 


AKADEMJA W FILHARMONII. 


manifestacją potęgi ruchu 


ykondnym „Frymnte 
j Cyta- 
awy 
mowę 
spóżywców 4 m. in. powie- 


poż 
cjash zabrał g 
dyr. M. Rap: 
programov 
dział : 


Międzynarodowy Zwiazek Spółdziel- 
obejmuje obecnie 45 milionów człon- 
udzietówców, przeważnie głów ro” 
izin, wobec wie może sie chini- 
bić dwustu armią ewolucyjną. 
Szereg dodatnich, notowanych ostatnio 
przejawów, jest oznaką triumiu, dotych= 
czasowych zasad spółdzielczych i stano- 


"zatem ńfezwy 


spółdzielczego. 


wi prawdziwą podstawę do nowej cywili: 
zacji społeczeństw. 

Spółdzielczość polska śmiało i bez- 
ustannie kroczy naprzód, 3796 spółdzielni 
spożywców, 5803  spółdzielii kredyto- 
wych, 3040 — rolniczych i tysiące innych, 
oto cyfry, które nałwymowniej świadczą 
o potędze polskiego ruchu spółdziet- 
czego”. 1 

Przemówienie dyr. Rapackiego zebra- 
ni nagrodziii długotrwałemi oklaskami. 

Następnie odbyła się część wokalna aka 
demii, w której zebrani wysłuchał solo- 
wej gry na ophoniie oraz doskonałego 
chóru Towarzystwa im. Moniuszki. 

Święto spółdłielcze v Łodzi upłynęło 
uroczyście i nosiło cha- , 
rakter powagi i zrozumienia: doniosłej kde: 


kooperacji. 
—0: 


Pod znakiem zwycięstwa pracy. 


Uroczystość poświęcenia sztandaru młodzieży rze 
4 mieślniczoj w Łodzi. 


niosta ur 
teh ten roz 
i delegacyj 
h w lokalu patronatu przy ulicy Gdań 
z uiimdówamym 


aini cechóowemi, przy d > 
kach do kościoła 00. 
Sal gdźie 0 
godz. 1i rano J. ymi 
nieski dokonat poświęcenia sztandaru i 
odprawił Msze ś Po powrocie do lok 
lu patronatu biskup dr. Tyt 


niu sztand 


Z TOW. ŚPIEWACZEGO „HARMONIA”. 

linia 20 ub. m. w lokalu własnym przy tl. Ko- 
ścielnej Ne. 6, odbyło się roczne zebranie Towa- 
rzystwa Śpiewaczego „Harmonja”, na którem skön 
staiowano pomyślny rozwój towarzystwa stoją- 
cego na wysokości swego zadania. 

Nowy zarząd towarzystwa ukonstytuował się 
następiijąco: prezesem Bolesław Sosnowski, wice- 
prezesćm Aleksander Frątczak, skarbnikiem 
"Teodor Jóżwiak, sekretarzem Antoni Szmała, £0+ 
spodarzem Antoni s 

W skład Kon izyjnej weszli: Włady< 
slaw Kóchaniak, Jan Skibiński i Józef Stasiak. 


DYŻURY APTEK. 


Dziś rują apteki: M. 
(Piotrko' 2 M. Battoszov 
(Piotrkowska 95), M. Rozenbluma (Cegiel 


hodnia 54), J. Ko 
ca 15), (p) 


niana 12), Gorfelna (Ws 

prowskiego (Nowo: 

Teatr, muzyka I sztuka. 
TEATR MIEJSKI. 


Ostatnie powtó Dih Jiwani Tenorio" > 
występem Józeía Węzrzyna odbędzie się w Śró- 


iecki wygłosił okolicznościowe przemó- 
żonie, zachęcając młodzież do dalszej 


Po przemówieniu dyr. Tomaszewskie- 
go | prezesa zarządu młodzieży Pawłow- 
skiego, nastąpiło wbijanie pamiątkowych 
gwoździ w drzewce nowoufundowanègo 
sztandaru. 


ną „herbatka“. 


dę. Ceny popułarńe, Biłóty w cukierni -Gostom 
Skiezo. 
„Święto kwitnienia wiśni” Klabunda jutra pn 


"cenach najniższych. 


TEATR KAMERALNY | 
przedstawienie zawieszone: 

Jutro. śróda i czwartek ostatnie powtórzeńia 
farsy „Codziennie o 5-ej“. 


L 


TEATR POPULARNY. 

Dziś o godz. 8,20 wieczorem w da 

świetna melódyina operetka w3 aktac 

która w 
hie 


ne t. i. od 60 śr. do 3 zł. do nabycia w obu kasach 
teatru. 


TEATR LIT.-A 
w ogró 

Dziś dwa prz 

p. t, „Przedlera 


Cd 


Co dziś usłyszymy z qłośnicy 
radjoaparatu? 


Poniedziałek, 4-go czerwca. 


15.00 Komunikaty: meteoro- 
samorządowy, nad pro- 
6.25 Tygodniowy przegląd 
wygłosi referent prasowy min. ko 
ądeusz Strzetelski; 16.40 Odczyt p. 
kraju a obrona państwa”, odczyt 
pułk. sztabu zenerainego Bolesław 


ZE SPORTU. 
Dział oficjalny Ł.Z.0.P.N. 


gospodarczy 


= FZ wĘ —— — 
—-KURIER P ÓDZKIĆ. — Poniedziałek 3-go czerwca 1928 roku. _ 

Pikusa; 17.20 Odczyt p. t; „Trzeci o 2.30 S.5.K.M. (Chojny) — Ż.K.S. „Hàs- 

zjazd geogtafów we Lwowie* wygłosi naczelnik monea’ 


Michał Siwak (z cyklu odczytó 


rzanizowanych 


przez Min. W, R. I O. P.); 17.45 Program dla dzie 
ie „O małych Japoń- 
la muzyki tanecznej; 


ci. P, Henryk Ładosz opo: 
; 18.15 Tramsu 
r mymikat roln 
Lekcja języka francuskiego. Lektorfp. L. Roquigny 
20.15 Koncert wieczorny, poświęcony muzyce pol 


22.20 ke 
grem. 


Komunikat Zarządu Ne 10. 


1) Pcdajemy. do wiadomości klubów, 
iż dzień 7 czerwca r, b. przeznaczony zo- 
na dzień Ł.Z.0.P.N., wobec „czego 
ystkie zawody o mistrzostwo yzna- 
ne na ten dzień odwołuje się. Zarzą- 
ih sze dotyczy również roz- 


by posiadające boi: 
rąć procentów za uz e 
dniu 7;czerwca. jako w dniu £Ł.Z.O.P.N. 

Ceny biletów mają być identyczne z 
cenami wyzfaczonemi przez okręg na za- 
wody o mistrzostwo. 

Program zawodów wyszczególnia ko- 
mumikat kapitana związkowego. Kluby. 
wymienione na pierwszem miejscu w za- 
wodach głównych (a nie w przedmeczu) 
są gospodarzami i obejmują jako takie 
czynności związane z urządzeniem (kasa, 
administracja i t: p.) i są za wzorowe u- 
rządzenie tych zawodów odpowiedzialne. 

Kluby, których drużyny wyjeżdżają na 
prowincję, otrzymują zwrot kosztów po- 
dróży 3-cią klasą i po zł. 3 djety dla 13 
SA Koszta te pokrywa zarząd Ł.Z.0. 


odnocześnie zarząd Ł.Z.O,P.N. upo- 
ważnia nast. pp. wiceprzewodniczącego 
- £.Z.O.P.N. S~ Malinowskiego. przewodn. 


Wys 


W ogrodzie = 
au ml Cegiolalóna 16 4 


pod dyrekcją 
Walerego Jastrzębia 


FOT 


r 


CO 


Dirty na knyte 


A 
tęp 
artystki teatrów paryskich 


CÓW %; |i ulubieńca 


— Łodzi — 


skim, 
Letnia scena pod dachem 


Ika timajm 
1. Dotkowskiej |. Madii 
w Łodzi (ul, S aa Ad dan 


czone zostały na 4 czerwca. | 
Podania przyjmuje kancelarja, od godz. 9-ej 


Doktór 


H Wołkowysk 


podokr. piotrkowskiego R. Radkego, prze 
wodn. podokr. kaliskiego W. Szwanca. 
A. Wyrila, czł, Wydz. G, i D. Bolesława 
Kowalskiego. kier. s. p. n. S.S, „Union“ 
Draegera, M. Norymberskiego, prezesa 
G.M.S. Pawłaka do sprawowania funkcji 
naczelnych zospodarzy, załatwienia roz- 
liczeń kasowych z odbytych w tym dniu 
zawodów i t. p. Dochód uzyskany z za- 
wodów dnia Ł.Z.0.P.N. wyżej wymieni 
ni gospodarze wręczą kierownikom eks- 
pedycji drużyn łódzkich, względnie prze- 
ślą wraz z. dokładnem zestawieniem na 
ręce skarbnika £.Z.O.P.N. p. Kralkowskie 
go, Łódź, Kilińskiego 151. 


Komunikat 
Kapitana Związkowego Nr. 1. 


W myśl uchwały zarządu Ł.Z.0.P.N 
odbęda się w dniu 7 czerwca r. b.. jako w 
„dniu K.Z.0.P.N.* następujące zawody w 
Łodzi i na prowincji. 

Łódź. Boisko W.K.S. Reprezentacja 
klubów ligowych — Reprezentacja klu- 
bów kl. A, o godz. 3.30, przedmecz St im. 
Słowackiego — Ż.K.S. „Kadimah'. 

Chojny. Boisko. „Odrodzenie**, o godz. 


rę 


Zora 


yznakom 


Crestawa SKONIBLZNOQO 


PRZE 


oraz pożegnal- 
ne występy 
rogram ne. 


CI 


o godz. 16-ej S.S. „Union“ — T.S.O. 
„Odrodzenie“, nacz. gospodarz p. Drae- 
ger. 

Pabjanice. Boisko Sokoła, o godz, 2.30 
P.K.S. „Burza“ — T.G. „Sokół*; 

o godz. 16-ej P,T.C. — K.S. „Orkan“, 
nacz. gospodarz p. B. Kowalski. _ 

Zgierz. Boisko miejskie. O godz. 2.30 
K.S. „Orlę* — K.S.T.U.R.; 

o godz. 16-ei T. G. „Sokół* — G.M.S., 
nacz. gosp. p. Pawlak. t 

Piotrków. Boisko „Concordia“, o go- 
dzinie 16-ei K.S. „Concordia“—Ł.K.S. I-b 
nacz. gosp. D. Radke. K 

Kalisz. Boisko miejskie, o godz. 2.30 
Ż. Kal. KI. Gimn. Sport. — Ż.K.S. „Ha- 
koah“ Kalisz; 

o godz, 16-ej T.S. „Prosna“ — Kaliski 
Klub Sportowy. nacz. gosp. p. W. Szwanc. 

Radomsko. Boisko K. S. „Korona“, o 
godz. 16-ej K.S. „Korona“ — Ł.T.S.G. I-b. 
nacz. gosp. p. A. Wyrfel. 

„Zduńska Wola. - Boisko . Sokoła", o 
godz. 16-ej T.G. „Sokół* — R.T.S. „Wi- 
dzew“. nacz. gosp. p. S. Malinowski. 

Tomaszów. Boisko miejskie, o godz. 
16-ej K.5, „Lechia** — Klub Turystów I-b, 
nacz. gosp. p. Drailinę. 


TURYŚCI — HASMONEA (3:2 (0:1). 
Wczorajszy mecz Turystów z Has- 
monea przyniósł niewidzialną dotychczas 
w Łodzi ere, wywarł też na widzach przy 
kre wrażenie. Obie drużyny. 


sytuacię. 
Gra w pierwszym kwadransie z przy- 


gmiatajacą przewacą Turystów, którzy 
nie wykorzystali 3 dogodnych pozycyj. 
poczem wyrównuje się i Krumholtz po 
rziicje wolnym Stenermana, dobija piłkę. , 

Po przerwie po pięknym solo-biegu 
Steverman podwyższa wynik do 2:0. Tn- 
ryści heroicznemi wysiłkami zmusili lwa 
wian do silnej obrony i gry na auty: Ata- 
ki fioletowych wzmagały się, gra nadzwy 


DWIGI HRYNI | 
Wadystawy Jakówny í Czestawy Poieewskiej 


ERA SIĘ 


wielka rewja w 14 częściach, 


ielańskim, Czesławem 


święta 3 


niedziel 


raz, 


| 


ratai 
RNIN raato 


zakupów mebli wy- 
ściełanych ne raty 
i za gotówkę pole- 
ga w dużym wy- 
borze zakład tapi- 
eerski B-cel Gaba- 
tów, Nawrot 8 oto- 
many, fotele klubo 
we, tapczany. ` ko- 
zetki i krzesła. 


do 3-ej. i 


Dr. med 


otrzymują bezpłatnie objaśniają- le Rasa Ured! Fii nie 
ca broszurę nr. 10. Zachodnia 57. posiadamy. 
Dr. Hugo CARO G. m. b. H, Specjalista y 
f "GAWRSK: Chorób skór- 
pych i wone: Sienkiewicza 34 MI MEBLE. 
A rycznych. Tel. soo = AMAN Toere 
| Leczenie lampą Choroby skóre 1 łóżka metalowe. 
l) kearcani weneryczose, fOmany, leżanki ma 
ji } Przyļmuje od godz. i moczopłciowe. terace patentowa- 
Š AU: 202 i fi TORMIS keie- 
e ina Naswletlanie "Sp gete meble ku 
Poludniowa 23 ¥ meg i iea lampa kwarcO- chenne. biurowe- 
l zk biurka. biblioteki, 
ORe Specjalista s wa. furka. biblioteki, 
samych | moczye Chorób mkóre Dla pań od 4—5 b etażerki, Wieszad. 
nych, wene- oddzielna Prayjmufe od 5 do Ja, biate saloniki. 
rycznych i mo- poczekalnia. 9 po południu. W dużym wyborze 


czopiciowych. 


(Lampa kwarcowa) P 
Przyjmuje 9 do 11 
od 5—8 wiezęz. 


piętro, 


ji 
8—10 í 5—8" 


pan 


Leczenie światłem potrzebna uczenica 


W niedziele iświę- poleca na raty Ma- 


ta od iidoiprred Sazyn Mebli Wł. 
do gorse tów. UL. > połudatem  Romiszewskiego — 
Piotrkowska 132. II Piotrkowska 116 I 


AB p. front. tel 3161. 


Kędzierska. 


przedstawienia o godz. 


| ootoszenia rowne. | 


Ogłoszenia drobne. | 


po 10 groszy za wyraz. Dla po- 

szukujących pracy 5 gr. za wy- 
Najmniejsze ogłoszenie 50 zr. 

TOANE EAEE SAE ZEE DYR 


Udział bierze cały zespół z W. Jaśkówną, Cz. Popielewską, Hanka Runowiecką, S. Belskim, Gustawem Cybulskim, S. Laskow- 
Skoniecznym oraz znakomita para bale towa Nasiołowska- Wierzyński na czele. * 
w xupełności zabezpiecza od deszczu. Codziennie 2 przedstawienia; o g 8i 10 

Kasa sprzedaje bilety od godz. 4-ej po południu. 


6,81 10 wiecz. 


anienka z prowin* 

cji po ukończe- 
mit Szkoły Hazdlo* 
wel poszukuje po- 
tady, kasjerki lub 
pracy blarowej mo- 
że również praco 
wać jako. pomocni- 


GO Ez pee 
lamochody osobo- 0%. Łódz, Przejasi 
Bro i Gętlrowed - nr, 86. sklep, 271 


wynajęcia Nowo. 
rzewska 44 tel. 30-: 


Jarceli Górtowski, 
Traugutta ne. 11, 
zgubił kartę powo- 
łania 1906, wydaną 


wP. K. U. w Ło- 


dzi. 
Lokale í mieszkania 
ca buchattera. Kau ffo odstąpienia: 8 
e Doe teadlowe 
w centrum miasta, 
oras do wydzier- 
tawlenia magazyny 
z bocznieą kolejo- 
wą, kantorem i 2 


czaj ostra, wresźcie, po ataku na bramka- 
rza, sędzia dyktuje wolny pośredni, piłka 
odbita od nogi obrońcy dotyka zewriętrz- 
nej strony poprzeczki i... sędzia przyznał 
bramkę. 3 

Dalsze 2 bramki padły tuż przed koń- 
cem gry, dzięki nadzwyczajneinu chaoso- 
wi i niezdecydowanej woli sędziego, 

Z powodu nienornialnej gry wynik nia 
może być miernikiem sił. 

Pożądanem byłoby by P.K.S. takich 
sędziów do Łodzi więcej nie przysyłał. ina 
czej bowiem zawody piłkarskie zatrac 
charakter widowiska sportowego. y 


- INNE MECZE. 

ŁAT.S.G. — G.M.S. 3:1 (1:0). Zwycie- 
stwo mie zasłużone. G.M.S, grał nadzwy- 
czaj ambitnie. Sędziował po dłuższej 
przerwie p. Piotrowski b. dobrze, 

Turyści I-b — Union 6:2 (4:0(. Union 
reprezentował się dobrze. Turyści prowa 
dzą bezapelacyjnie w tabeli mistrzostw. 

£.K.S.B.W. — Odrodzenie 4:2 (2:2) 
Piękny sukces byłych wojskowych. 

Kraft — Oratorium 6:1 (2:0). 


BOJE LIGOWE W KRAJU. 
Warszawa. Warszawianka — Czarni 
3:3 (:2). Wynik remisowy odpowiada 
Rowi gry. Bramki uzyskali Chnife 
lewski2. Olejnik 1. dla Warszawianki Lu- 
xemburg 2 i Jung t. Sędzią Seidner. War- 


- szawianka nie wykorzystała rzutu karne- 


go R 
Poznań, Warta — Polonja 4:1 (2:1) 
Bramki! zdobyli: Przybysz 2. Szerike | 
Staliński, Dla Polonii Loth. Sędzia Rut- 
kowski 
Katowice. Ruch — T.K.S. 2:1 (1:1). 
Bramki zdobyli Katzy i Kałuża, dla T.K.S. 
Cieszyński. Sedzia Nawrocki. r 
Kraków. Cracovia — Wisła 2:1 (2:0). 
Wobec 20.000 publiczności rozegrane w 
Krakowie „derby“ lokalne 6 mistrzostwa 
gi. przyniosły zashiżone zwycięstwo Crą 
covi. Sedzia kpt, Baran. z 
Lwów. Pogoń — |. F. C. 1:2 (1:2). Po. 
goń przegrała z F.C. zasłużenie. Bram- 
ki zdobyli Kozok II i Pośpiech. Dla Pogoni 
Maurer. Sędzia dr. Lustgarten. 


KIEJ 


OO BSA 


EWIC 


(W uwiązku z opublikowanem w 
prasie wystąpieniem ze Zwiąsku Strze” 
leckiego ob. ob, d:rowej Więckowskiej, 
Loby, Andrzejaka, Wężyka i Pleńkow- 
e skiego, uwatam za wskarane zakomuni- 

kować, że całkowicie solłdsryzaję się 1 

Ich krokiem. Będąc sokretarzem zarządy 
okręgu Zwiąsku Strzeleckiego, x konie” 
cmności muslałeg poznać prócz lawnych 
i zakulisowe czyngofel niektórych „dzłą” 
łaczy" strzeleckich, 1 rozumiem, że” dla 
lodzi. którzy praeują społecznie w myśl 
pewnych ideologicznych przesłanych, a 
nie dla zyskania oparela w reslisowa- 


przedam 5 mórg * * * **%*+**+ Miojo z kachnią. Di awych celów, nie była Innego wyj- 
Diea w Radni pokoja m kachala -goia jak opusseteale Zwłązku! Skrzollde 
obok wyścigów RĄłna Łódź. Karola nr. 18 kiego. sy 
można na place po- on”? tel, 62-10. Nie widziałem tendencyj u _ezynài- 
dzielić. Wiadomość f]kuszerka J.Olszew enas n ai ków młarodajnych w Związku $i 
aka — przyjmuje ps: uje m kim do „aaprawianła* własnej 


Ksawerowsta 13, 

M ZAMÓW. dla nieza 
możnych ustępstwo 
Piotrkowska L. 118, 
m 9, 1592 


e. zpzędania ra 
ce w Rudzie Pab 
janickiej. UL Ogro- 
dowa 38, Chachuła 
Kaliński. Cena dwa 


tysiące złotych, +4440900+ 


Zagubione dokumenty 


genion dowód 
osobisty, d. 
przez Kom. Rządu 
w Łodzi, oraz sez- 
woleńie na poslada 
nie radjoodbłorni- 
ka ne nazwisko 

Adolfa Portycha. 
187 


++3+00034+ 


Posady | prats, 
7acsiarowane. 

jotrzebne komplet- 
p nie zdolne i ucze- 
nice, do krawieczyz 
ny. Żeromskiego 13, 
m, 7, zgłaszać się 
w niedzielę. 247 


gospodyni-kuchar 
ki inteligentne] sa- 
motne! niezależnej 
panny lub bszdsiet 
nej wdowy z kilku 
letnią praktyką — 
umiejącej dobrze go 
tować ł prasować. 
zaającej się na pra- 
nlu ichowie droblu 
w małym xakresio, 
Iablącej aisse wzglę 
L dnie czystość ł po- 
rządek, starszy sa- 
mołny pan. 
poważne referencje 
będą uwzględniane. 
Zgłoszenia przyjmu 


pospolitej” ł dlatego w dniu 
zgłoaiłom swe wystąpienie r xarząda ob: 
regu i zwiąsku. e 

Nie potrzebuję podkreślać, te jako 
jeden 1 organizatorów Związku Str: » 
kiego w Łodsi uezyniłem to nie bez ni 
większej przykrościtnie mogłem Jednal 
ponosić współodpowiedzialności za kie- 
tunek „pracy“. tak swolście rozumiane|. 

Miron Lewandowski. 
b. sakretars zarządu okręfu, 


BEAN 


dający się na każ 
Specjalista chorób 


qlko dy interes z powo- 


du zmiany. Waran- 
ki przystępne. 
Oferty w adminietr. 


opao Walenty „Karjer* — sub skórnych i wene- 
or abs mleczarnia Łe dź „Sklep”. Wyznanie rysznych 
Poszukiwane. Konstantynowska! j nie obowiązuje — i 
| lane! Kon. PIELE pia y gprósr mojteszowe iofrkowska JJ, 
ograł siła po- fihi eisor Kon- fetnisko. pokój z go. 39 RaZ 
PE poszu- Kamienna 9 M kuchnią przy le- semmim — Tel. IiE 
kuja pracy, Wiądo- dowód oso. ie w Poddębice Panienki do haftu  Prsyjmuje od 11 
mość sub „Przyjesd „wydanyprzez odstąpię  Wiado- | ręcznego mogą popok tod 8—9 w. 
ny" do „Kurjera Komende Pollcjim. "mość Restauracja się rgłosić. Gduń. W niedz, i święta 
Łódzkiego”, 185 Aodzi. 215 Ragowska 39. 172 zka 92. m. 2, 55 od 9—2 popok 


